Pokój zalegała cisza. Łóżko w pokoju było elegancko zaścielone, ptaki śpiewały za oknem . Gdy otworzyłem  oczy widziałem tylko jak promienie słońca przechodziły przez szybę, a firanka delikatnie powiewała jak by chciała mi coś powiedzieć. Kwiaty witały się ze sobą, aż widać było, że cieszą się z rozpoczęcia nowego dnia. Za oknem widać było drzewa jak budzą się do życia. Wokół snuje się cisza.

